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Kraków 10 sierpnia. 


Sprawa Księstw Naddunajskich, wypadki 
w Indyach . angielskich, proces spiskowych 
na życie Cesarza Napoleona w Paryżu — 
oto kwestye polityczne, które w ubiegłym 
tygodniu głównie zajmowały uwagę Kuropy. 

Według depesz telegraficznych,, poseł 
francuski ściągając swój pawilon miał o- 
świadczyć, że w razie gdyby Porta do słu- 
sznych żądań przychylić się nie chciała, 
Kraricya' nie tylko zerwie dyplomatyczne sto- 
sunki, ale nadto zwinie całkićm ambasadę 
francuską w Stambule. Jest to w, dyploma- 
cyi jeden krok dalćj: podobnego postępowa- 
nia byliśmy świadkami w Stambule w maju 
r. 1853. Książe Menszykow nie tylko zwi- 
nął pawilon i zdjąć kazał orły: rosyjskie 
tak w Pera jak w Bujukdere, ale nadto całe 
personale poselstwa, a nawet konsulatu Za- 
brawszy archiwa opuściło gmachy: awbasa= 
dy rosyjskićj, i na parowcu Grożny odpły- 
nęło do Odessy. P. Bałabin tylko zasiępu- 
jący dzisiaj br. Kisielewa w Paryżu, pozo- 
stał dni kilka w Stambule, ale bez żadnćj 
urzędowćj cechy. Nie czynimy porównania 
między powod«mi, które sprowadziły zet- 
wanie“ stosunków z Turcyą ze strony księ- 
cia Menszykowa, a p. Thouvenela, bo nie- 
masz porównania żadnego między żądania- 
mi ówczesnemi Rosyi a dzisiejszemi Fran- 
cyiz ale tylko przypominamy fakt, który się 
mimowolnie pamięci nasuwa. Z resztą gdy 
me Mensz kow zdejmował orły w roku 
1 + wszystkie inne pawilony mocarstw 
powiewały, a: przecież jak pamiętamy wra- 
żenie w Stambule było ogromne: Dziś, we= 
dług depeszy, wraz z pawilonem Francyi, 
znikięty % nad Bosforu pawilony rosyjski, 
praski i sardyński, Zdaje się, że cztery mo- 
carstwa: działają zgodnie „ że nawet instru- 
keye posłów ich przewidziały przypadek 
zerwania” stosunków w razie oporu Turcyi. 
Jeden z dziemńiików belgijskich donosi, że 
'Turcya ustąpifa już na widok tak energi- 
cznćj. demonstracyi; nowy wezyr Mustafa 
pasza miał unieważnić wybory a doia £9g0 
lipóa w Moltanach, oświadczając atoli, że 
jest przeciw połączeniu Księstw tak jik jego 
poprzednik. Odpowiedzieć mu miano na to, że 
nie chodzi 0 połączenie ani 0 statu quo w tćj 
chwili, ale' o zgwałcenie traktatu paryzkiego 
przez wybory; że cztery mocarstwa nieprze- 
sądzają w ničzém ostatecznego wypadku, ale 
nedopuszczą, aby wola objawiona na kon- 
gresie; pozostała bez skutku, i chcą aby ży- 
czeniasmieszkańców objawiły się z całą przyo- 
biecaną i zapewuioną im swobodą. Jest to 
wszakże dotąd pogłoska tylkó, która libo 
dosyć do prawdy podobna, potrzebuje 
potwierdzenia, tém. więcćj, że według de- 
peszy z 7go bież. mies. kajmakam Vo- 
gorides przystąpił do instalacyi nowego me- 
tropolity mołdawskiego, w miejsce dawnego, 
którego usuliął za to, że tenże nowo obra- 
nemu dywanowi przewodniczyć nie chciał i 
stanowczo się ż tą niechęcią oświadczył. 
Nie widać w tym fakcie ustąpienia Turcyi, 
gdyby jednakowoż takowe nastąpiło, desty- 
tucya metropolity byłaby naturalnie razem 
z wyborami unieważnioną. 

Co się tyczy Indyj, mówiono w Londy- 
nie © wzięciu Delhi przez jenerała Barnard; 
lecz ostatnie wiadomości donoszą o odparciu 
nowej wycieczki powstańców przez wojska 
angielskie , zaczem z pewnością wnosić mo- 
żna., że Delhi jest w ręku sypajów. Wa- 
żnym jest nawet fakt, że powstańcy ośmie= 
lają się czynić wycieczki. Jenerał Barnard 
czeka na posiłki, aby Szturń  przypuścić. 
Delhi zapewne zdobytćm będzie, i okropn e 
pomyślić jaki odwet wezmą bezwątpienia An- 
glicy za rzeź swoich dokonaną tamże przez 


Na sam „Dodatok“ prenumerować niemożna. 


si obno roż trzygnie, czy Anglia pó- 
święci thos w części lorda Redcliffe: Oko- 
liczność ta że lord nie słuchał instrukcyj, 
jak.to sam powiedział, ułatwia koncesyę; 
ale z drugićj strony osobistość posła jest 
nader -ważną dla Anglii, bo on reprezentuje 
jej przewagę na Wschodzie. Francya ma 
lepsze pole, oświadczyła przez organ śwój 
le Pays że jćj o osoby. nie chodzi, lecz że 
z całą j 
ktatem paryzkim. Gdyby wszakże Anglia 
nie ustąpiła, o czem jednak po wiadomo- 
ściach jakie z Wiednia odbieramy, wątpić 


sypajów. a « igs 
Pragës- spiskowych w Paryżu na zycie 
Cesarza Napoleona już ukończony. Akt o- 


$ A i 


skarżenia podaliśmy czytelnikom, dziś ża” 
mieszczamy sam proces. Tibaldi skazany na 
deportacyę. Bartolotti i Grili na piętnaście 
lat więzienia. Cóż się stanie ze spiskowy= 
mi których Francya wprost. dosięgnąć nie 
może? z Mazzinim, z Massarentim?... | 
Rezstrzygnie to jak się zdaje wizyta 
w Osborne, gdzie Cesarz Napoleon stadął 
?go b. m. a skąd ma być z powrotem w Pa- 
ryżu 1fgo. Osborne jest w tćj chwili klu- 
czem sytuacyi, do którćj fakta dostarczają 
Indye; Paryż a zwłasacza Stambuł. Tam 


bezinteresownością obst»je za tra- 


można, cóżby się stało? Mniejsza o to że 
na polu traktatu występują cztery mocarstwa, 
przeciw trzem, tojest: większość przeciw 
mniejszości, bo jak tylekroć powiedzieliśmy; 


w kwestyach poddanych ko:ferencyi nie może 


być mowa ani o większości ani o mniejszo- 
ści, bo to prowadzi nie do zgody ale do 
wojny. Lecz ważnćm jest to, że nie. może 
być kontereneyj bez poprzedniego ustąpienia, 
i to nie ze strony 'Furcyi ale Anglii, czyli 
bez poświęcenia polityki lorda Redcliffe. 
Ważniejszem jeszcze, że na polu traktatu 
paryzkiego, w razie Oporu bezwzględnego 
Angii, rozwiązuje się przymierze anglo- 
francuskie , a nie jeden może upatrywać bę- 
dzie zawiązek przymierza francusko-rosyj- 
skiego, 0 któróm tyle domysłów. A przecież 
ostatnie wypadki z lat pięciu przekonać były 
powinny, że przymierze anglo - franeuskie 
tworzy istotną równowagę w Europie, a za- 
tém i rękoj «ię pokoju. Przymierze francusko- 
rosyjskie gdyby przyszło do skutku, zepsu- 
łoby, jeżeli o tćm zdanie mieć wolno, ró- 
wnowagę o którą tyle idzie w obecnym sy- 
stemócie państw. Francya z Rosyą, t) pra- 
wie powiedzieć, można, kontynent. Jakże 
trudne położenie Europy środkowćj „czyli 
Niemiec w pośród tych dwóch przeważnych 
mocarstw razem działający ch?.. 

Wizyta w Osborne usunie zapewne od 
Europy tę hipotezę groźną dla europejskie- 
go pokoju. Wypadki w ladyach i wojna 
z Chinami przyczynią się także w Anglii 
do uwzględnienia tej je pa CAA ABA Aoraki 
przymierze angielsko- francuskie wyjdzie mo- 
że zwycięzko z tego niebezpiecznego prze- 

części żółciowemu 
zawdzięcza. 


,. 


silenia które po wię:szćj: 
usposobieniu lorda Redcliffe 


Ů i 
ti orespoidecüety 3 Uzasu 
greden 8 sirni», 
© Stan rzeczy w Carogr dzie, pr% brał nagle groźną 
postać. Powcdem do tak gwałtowne zmiany miał być 
w zncznój części lord Redcff+. Res?yd paza przed 
upadkiem swym, sa jego szedł radami. Mustafa pasza 
na jego Opiera się zsręczeniach. Gxtint tutejszy prze- 
ciwnie, już: cd dni kilkunzstu polecił beronowi Prokesch 
Oster póstęsować z umisrkowenem. O rozmowe: hr, 
Buola z ber. nem Bourquerey po zmia le minister; um 
tureckiego doniosłent (Nr 179 Czasu): W chec wypad- 
ków Ustztuich, głos Austryi rię nie zmienił. Nie cbstaj: 


ona przy utrzymania wyborów cdbytych w Multanach, |jest równie ces: rską jak armia. Jutro 0 godz. 4 z rana 
nitep'era się reh uriewatnieru; uziaje to wszystko zw |Coszrstno starą w Osborne, A dnia 
że godność jéj |wraczjąc do Paryża. Pobyt ch w Osborne będzie krótki, 


ries tyczącą sią Portyz lecz ubolewa, 
i piegjódległość na tax smutoą wystawione zostały pró 
bę przez tych, którzy j- przed rokiem Z crężem w ręku 


br.nili. Jezeli Anglia, jax się trzeba spodziewać, amody-|form, są w gruncie leomńskimi. G.eldu, która jest za 


que: ey: jet jak 


Sze p7Zesadzrją. O-D.-Post już widzi wcjnę euro- 


Przyjmują stę do umieszczania w Inseratach. . 
uGŁOBZENIA j ODEZWY, UWIADOMIENIA, DONIESIENIA wszelkiego rodzaju, ty- 
osące się przemysłu, handlu, rolnictwa, sprzedaży, kupna, dzierżaw itp 
sa opłatą: 

'ł4: wiersza drobnego sa jednorazowe amieszozonie po 4 kr., sa nastopne po 2 k? 
Do każdego insoratu załączone być wiano 10 kr. na opłatę stęplową ma 
kaśdorasowe umioszozenie. 

histy = pieniędzmi prenumoracyjnemi | inseratowemi przesyłane być winny 
franko do Bióra Kxpedycyi Cwasu, 

Listy roklamacyjne nieopieczętowane nioulegają frankowania 

Gfsty niefrankowane nieprsyjmują 


fikuje politykę lorda Redeliffe , Porta. zostawiona sama | przymierzem zachodniem, spodziewa się dobrych -stu- 
8obie,, ustąpi. Znajdzie się może środek zachowana|tków z podróży, to jest wzmocnienia przymierza. Gelda 
trzynajmniej f.rmy. Narady w Osborne ;będą w tój mie-|chce przymierza zachodniego i chce pokoju, Cesarz zaś 
tze ważremi. Zapewre, że z nich wyjdą iiuna p'sta-|chce zapewnie czegoś więcćj, to jest godności Francyi 
Nowienia, Przymierze anglo: francuskie utrzyma się, lecz |i spełnienia swych powinności w Europie. Jeżeli pójdą 
trzeba będzie ze strony Angli koncesyi. Po obiedzie] dobrze interesa w Osborne, giełda. może się podnieść i 
pozawczorajszym w Schónbruna; N. Pan rozmawiał u-| podnieść wysoko, bo dzisiejszy jéj stan, stan nędzny, 
przejmie z ambasadorem Turcyi i x posłem angielskim. | nie może już być wytłumaczeny przez powody etono- 
Rozmowa z bar. de Bourqueney trwała dłużej i była ży-| miczne, a nawet przez powody indyjskie. Można po- 
wą. Ambasador Francyi starał się przekcnać Cesarza. | wiedzieć, że gielda spadała w miarę jak unieważniał 
Rozmowy te toczyły się wprawdzie ua boku, lecz w 0-|się traktat paryski i jego następstwa i jak brał górę 
bec wielu innych posłów z» graniczny ch, Baron de Bour- | republikanizm. Renta francuska stoi obecnia o 27% ni- 
był zczerym stronnikiem przymierzajżćj od angielskićj, kiedy zwyczajnie stała o 16 lub 
ź its ję? Lecz w Księstwach Naddunejskich, cd riego| 18% niżéj. Jeżeli interesa: pójdą źle w Osborne, Cesarz 
wyszła iDicyntyra tej pehtyki, jaką gatinet fiancustij może udać się w październiku do. Niemiec. 

tam ję Aur Hamilton Seymour. trzyma się spokcj-| Sultan przesłał bogate dary hrabinie Walewskićj i 
nie. Przesilenie cbeene nie m:że trwać długo. Za doi] pani Benedetti. za traktat paryski... 

š iza dowiemy sę czegoś stanowczego, Dz.enaiki tutej. | W Cherburgu znajduje się kilka wojennych okrętów 
rosyjskich. W Tulonie jest spodziewana nietylko flotylla 
austryacka lecz pruska. 

Projekt, przeniesienia kolonii transportacyjnój. z Kajen- 
ny do nowój Kaledonii, jest na sk: ńczeniu. Zabawnem 
jest, że kiedy projekt s ę kończy, transportowani w Ka- 
jennie przestają umierać. Ostatnis depesze nie donoszą 
ani o jednéj śmierc. Minister marynarki wyjeżdża jutro 
do wćd Saint Sauveur. 

Mówią o ciąży hrabiny de Morny. P. Turgeniew wró- 
čit du Francyi. Ludność paryska nie przyjęła dobrze 
zmiany wojennego wzięcia wieży Małachowćj, która 
miała się odbyć d, 15, na pantomimy <kzbylskie. Mar- 
szałek Randon. przybędzie 13g» bm. Mówią o miano- 
wanu narszałżiem jenerała Mac-Mahcn. Mówią także 
0 mianowaniu księciem marszałka Randon. Ostatna wia- 
dumość jest wątpliwa, 


pejską. Presse powiada 
ustąpiłaby raczej Rosyi, 
zachodzi. | 

(Wiadomość podana przez Le Nord o bliskiem przy- 
wróceniu dyplou atycznych stosunków między Neapolem 
a Francyą, nie ma żadnej urzędowej podstawy. 

N. Pan wyjeżdża dzis wieczorem do Weger. Arcy- 
książe M»ksymilan wraz z Żoną gwcją arcy-ks. Karoli- 
ną zabawią w Schöab:unn dmi kilkanascie. 

Hr. Buol daje dzis wielki obiad dyplomatyczpy dla 
hr. Arehinto nadzwyczjnego posła w Belgii. Są hań za- 
preszęni prawie wszyscy naczelnicy poóselstw zagrani- 
cznych. 

Wczoraj po raz pierwszy mieliśmy troche deszczu. 
Dzie znowu upał rieznośny. 


» $0 Anglia ustępując Francyl 
która jéj wszędzie w drogę 


karyż 5 sierpnia, 

L'st prywztny- z. Agzy, odebrany. przez jednę tutejs 4 
familig, o którym w « stotu éj korespondencyi WSpoMNIŁ- 
łem, donosił o wzięcu Delhów. Nie śmałem przesłac 
wam tój wiadomosci, uważając ją za błędną; tymczn= 
sem wiadomość ta rozeszła sią po A gin. Trzeba cze- 
kaé na potwierdzenie tój nowiny, która do nzjwyższem 
go: stypma Anglisów zejmuje. Rządowe dzienniki fran- 
cuskie przeczą, aby Rosja wznieciła ru h w ladyach 1 
zwalają go ua bruhmanów, to jest na wpływ nargo» 
wys W ministeryum marynarki panuje przekobnnie, żę: 
Anglię posktomi 1uci indyjssj, lecz ze ją to, bęczie ko- 
sztowac duso pien.ędzy. Msaniste yum zua zmysł p:a: ty- 
czny Angli. Na miesz.zęście Anglii, Chińczysy zaczy- 
naja się: dzbrze tić, wyuczeni czy przez Auglię, czy 
przes wejszowych. ajentow Rosji. 

Mimst.ryum. marynarki ukrywało : zczezóły, które to= 
warzyszyły przyjazdowi floty admirała Lyonsa do Tu- 
lonu; tos samo robiły dziegniki urzędowe; n.e mogua 
się było o niczem dowiedzieć ze Źiódeł raądowych. 
(Tymczasem pokazuje się, że minister dał rozkaz (l cie 
(raucuskiój 0„uszczenia przystani tulunskićj przed pry- 
byciem Avglików. Lord: Uowiey i adwiszł Lyons Uczui 
sią ubrażonymi, = Minister wyuuma zjł oLre:ę poprze” 
daim: rozkazem. Bratania nie byla w Talonie; żle jakże 
być moglo, kiedy jeżeli nie Ancia, to lord keduiifie 
żartowali sobie z Francyi w Mołdawii? 

powtarzam: mie było właściwćj prot'stacyi Francey 
w. Stambule przeciw wyborom mołdawskim. Prutestacya 
przypuszcza, nie działanie, mie popierane prawa, jak r, 
1846; a o tem Francya nie myślała. P, Thouv: uel nie 
grotestowół, lecz zażądał uniesażnienia wyborów i to 
ząd mis popari gr ŹDĄ zerwania :t sunków. Sułtan Spo: 
strzegł następstwa gr Źby i zmienę min.ste:yum. Mu- 
stafa pasza, dzisiejszy W. Wezyr, jest oj.em Vely pa- 
szy, wylnnego strolmika fiancuskiego. Aaii pasza, dzi- 
siejszy minister spraw Zagranicznych , był pełnomoeni- 
kiem na kongres © paryskim, Nowe ministeryum wraca 
więc na drogę traktatu Paryskiego i przypomina Turcyi, 
ze geo Astmieje. Jest to niemałe zwycięstwo po- 
lityki francuskiej, które się trzyma ciągle irakiwtu 30g0 
marca, traktatu nadwerężcnego systematycznie przez 
Anglię. Sfery rządowe s} zaspokojone z tego 
te sa zy ale nie są jeszcze pewne tego, co sig 

„ bo Aali pasza już raz się Franvyi ; rzenie 
Wierzył. Rzecz ta nie może się ułożyć tylko w Osbor- 
ne; pod wpływem dobrych stosunków z Rosyę, Dzie 
Stejszą Presse zawiera dobry artykuł o przymi: rzu Za- 
chodniem i interesach Fraacyi, ale mówi tylko 0 inte- 
resa:h kolonialnych. 

Hr. Walewski wczóraj Paryż opuścił i zajechał w Lon- 


Paryż 5 s'erpnia. 

P. de la Gueronnidre ogłosił w Revue Contempo- 
raine pracę pod tytułem: „O reli wyższych klas pod 
rządem cesarskim“. Autor nie myśli 0 organi’ aeyi ary- 
st kracyi, którćj niema we Frencyi, nie szuka żrysto- 
kracyi i Gzlachty jako podpory rzedowćj, chce tylko 
aby klasy wyższe otaczały Cesarza w imie cbrony 
spółeczności , przeciw antyspółecznym doktryncm i za- 
miaróm. P. de l» Gueronmere [rzyciąga wyższą klasę 
do systemu rządowego w imie prostego konserw sty- 
zmu. Podobny powód nie jeit dostatec nym we Fran- 
tyi. Francuzi, jak to pewiedzizł p. Mcntegut, są wię- 
tej ideslnemi niż pozytyw nemi, porią za iden'ev, choć: 
by ten ideał był chimerą i choćby ich dużo kosztował. 
Mimo gr. źby socyalizmu, szl: chta francuska po' ostanie 
legitymistowską, mieszczenstwo pozostznie orleżnistow= 
skićm, a lud wiejski poz: stane revublikenekim. 

W Retue de Paris r. Emil Jay napisz? zrtykuł o 
prawodaw stwie rosyjskión. Aut r chw; b co się robi 
woacc lewo rzeczy a ne samćj formy. P. Jsy 

a jsa niskim Stojni i j i 
prwa: w- Rosy. topniu uczucia jest jesscze idea 

Książka Pieniądz, napisana przez dziennikarza, któ- 
ry zrobił sę z p: trzeby ge'dzistą, robi wrsżenie. Autor 
woła: precz z biedsymi, niech śyją bogaci! Niech żyje 
mejestet Miliona! Niech żyje cywilizowany egoizm! 
Precz z cztedzie-toma (akr demitem:)! niech ż:je sześć- 
dzies ęciu (meilerów)! FElat c'est nous (meklerowie)! 
Cale dzieło jest satyrą. Jest to satyra cyniczna. rau€0= 
na pod nogi ludzi bez przekcnanie, bez czci dla pracy i 
cnót domowych. Anglia i Stany Zjednoczone lubią pie- 
nadz, ale tę mieść wiążą przynajmniej z narcduwemi 
i prywatnemi envtemi. ł 

Zmarły w Sabaudyi Eogieriusz Sue w wieku 56 
życia, był synem lekarza gwardy! Nep lenna I. i 
jiko taki był trzymany do chrziu przez Jczefinę. S»m 
był lekarzem przy focie, dlugo podróżował, zle kiedy 
dostał majztek po ejecu; Stał się paryskim elegantem. 
Skoro przejadł mająt: k, został romansistą. W końcu prze 
dzierzgął się w s0cyalistę, jat to czesto się zdarza lekarzom; 
filozofom i matemstykom, postępującym według potrzeb 
noża, silogizmu i frmuły — a nie v edług potrzeb 
rozumu! P. Sue umarł na chorobę kości pacierzowéj. 

Quarterly pisząc o Bórangerze, zrebił kr; tykę ludzi 
wielkich 1 znak« m:tości we Francyi. Grust narodu jest 
dożry, ale edukecya narcdu jest zła. Naród kształcuny 
przez takich polityków i autorów jak. Benjamin Con- 
stant, Bćrang r, Sue, Lumartine itd. musi tracić siłę, 
z któ:ćj się tworzy wielkość narodów. 

P. Gordon wródł do Paryża z podróży do- Marsylii, 
-| Wytoczą się e krótce w Unicerse jego re:lamacye 
dynie do brebiny Sandwich, jeżeli się nie mylę, matki przeciw twierdzeniu dziennika, że Die opuścił redakcyj, 
swój pierwszćj żony. Cesarstwo dzis wyjechali omija- | lecz został cd nićj cdsunięty. Wytoczy sę może proces. 
jąc Paryż i udając się z St. Cloud wprost do Asmères. | P. Gondon zamierzył kupić daiennik la Voig de la Vé- 
Nie udali się x R utn Szkwaną, żle d 084 żelazną. | rié, przezwać go Unicereel lub Globe i wydawać 
Hawi przyjmis Cesarstwo po marynarsku. Będzie to o-|go codziennie; „godzał SIĘ na to minister Rouland, 
ryginalne lecz wspaniałe, przyjęcie. Cësarz lubi morze niechętny, Univerowst , èle oparł się mini ter Billsult. 
1 marynarkę i marynarką wielo 819 zejmuje. M»rynarka | P. Byllault, odebrawszy raukę od Journal de Paris 
dawniéj Ja Vérité, nie chce zmiany nazwy: dzien- 
nizów, i nie chce nowych dzienników. Nie wiadumo 
jak się skonczy ten interes. Rząd jest przekonany, że 
Journal de Paris najwięcój. mu z»szkodsił w wybo- 
rach i dla tego nie pozwala go sprzedawać po ulcach. 

Monitor ogłosił kodeks wojskowy uchwalony prae% 


bm. je opuszczą 


ple będzie d.ść dugim, aby przypomniał dywna Avglu 
z-Francyą stósuńki i stosunki dzisiejsze, które mimo 


2 


*858; 
Izbę. Zdaje się, że. kwesty „assekuracyj.-rolniczych bę! 
dzie zwleczona, i że zostanie poddaną pod opinią rad 
depart- mentówych. à i t 

Ciało księcia Canino było już onegdaj w Marsylii. 
Dzis musi być w Korsyce. i 

Dachy nowego Luwru są ozdobione w bukiety. Jest 
to znak, że budowa tego gmachu jest uważaną za 
skończoną. 

Nadzwyczajne upały przez któreśmy przeszli, wyro- 
dziły w Paryżu rodzej cholery. Ri nicy skarzyli się na 
suszę, szkodliwą dla jarzyn. Pan Bóg zlitował się nad 
ws ystkimi i dał drobny, rzęsisty deszcz, który padał 
z 10 godzin. x 

Tlumaczenie Mackbetha , dokonane wierszem przez 
Jędrzeja Koźmian», dobrze tu zostało przyjęte. 

Lenartowicz wydaje dwa tomy poezyj, jeden w Ber- 
linie, drugi w Petersburgu. 

Sprzedawacze dzienników "nie są radzi z eleganckich 
budek; które im da rząd darmo, dla tego że budki te 
s3 ciasna, zamknięte i że sprzedawacza nie będą mo- 
gli rozuładać w nich prsed przechodniami ilustracyj, na 
których nsjwięcój zyskują. 


pośrednich i pośrednieh dochodzi. 200. milionów... W. tój 
liczbie Kelkuta ma 92 m., Madras 17 m., Bombaj 8 


cia wydatków rządowych, wszystkiego 18 milionów f 
st. liczące w to 10 milion. na roczne utrzymanie wojsk 
anglo-indyjskich. Od 1835 do 1836 r., dochody kom- 
panii przewyższały o dziesięć milionów jéj rozchody, 
po odtrąceniu 2 mil. przeznaczony:h na kapitał ewik- 
cyjny, to jest Służący za rękojmią dla akcycnaryuszów 
kompanii. 

Publiczny dług kompanii 1837, kwietnia 1go wyno- 
sił trzydzieści milionów fun. st. a procenta 1,400,000. 
Dłog ten dotąd niezmiejszył się. 

Siła zbrojna nominalnie, to jest na papierze tylko. 
nie zaś w dziele powinna wynosić wszystkiego 290.000 
ludzi; to jest 240,000 sipahów, czyli krajowców na 
żołdzie kompanii. 30,000 wojska królowćj i 20,000 
europejczyków. Do tego dodać trzeba posiłkowe woj- 
ska państw lennych, Sind i Gwalior mogą przysłać 
8,400; Roja Holkar 3,000 ludzi. 

W dzisiejszem położeniu gdzie cały Bengal, to jest 
większa część prezydencyi kalkutstićj i wszystkie ziemie 
północno-zachodnie są w otwartym rokoszu, Anglia stra- 
ciła przeszło 80 pułków bengalskich i nie ufa reszcie 
wojsk irdobrytańskich, co jeszcze trweją w posłuszeń- 
stwie, bardzo niepewnóm, rozrzucone po miastach: pre- 
hezi Madrasu i Bombaju. Delhi, oprócz powstań- 
ców świeżo z ludu branych, liczą 16,000 zbuntowa- 
nych sipahów , mają 200. dział i 100,000 karabinów. 
Nie mogą one na czystóm polu sprostać regularnemu 
wojsku europejczyków, ale z poza murów biją Się 
mężnie i nawet jak już tego dali przykład, nie lękają 
się robić wycieczki do obozu: oblegających. Od losu 
Delhi zależy los tegorocznój kampanii i można powie- 
dzieć władza Anglii w Indyach, gdyż w razie porażki 
Anglików, ościenne państwa lenników, liczące 140,000 
sypahów uzbrojonych i wyuczonych na wzór wojsta 
indobrytańskiego, zapewne także podniosą rokosz. Stąd- 
to w Londynie z taką skwapliwością czekają wieści 
z pod murów Delhi, 


Pary 4 sierpnia. 

Y. Sprawa indyjska jest dotąd głównym przedmio- 
tem uwagi polityków Anglii i nawet Francyi. Dzienniki 
indyjskie i listy, przywiezione na ostatnim Statku, już 
przedrikowane i pówszechnie znajome. Jak w prze- 
szłych © tém korespondencyach wspomiałem, niebespie- 
ereństwo wielkie ale też i przedsiębrans do zapobieże- 
nia mu śródki olbrzymie. DI tego trwoga powoli 
zmniejsza się, *i od trzech dni ostatnich angie!skie con- 
sołśdćs podniosły sią. Wyjazd Cesarza i Ce-arzowćj 
Francyi do Osborne, jeszcze w przeszłym tygodniu wąt- 
pliwy, z powrotem tu Cesarza stał sią pewnym i już 
nawet wiadome imiona i liczba okrętów naznaczonych 
na spotkanie dostojnych gości. 

Dziennikarstwo + ngielskie szerególnićj pracuje nad 
docieczeniem przyczyny powstania sypajów. Jedni ją 
widzą w intrygach króla państwa Udy, niedawno przy- 
łączonego do posiadłości indo-brytańskich, inni skarżą 
skryte działanie Rosyi, za pomocą kupców greckich, or- 
miańskich i innych rosyjskich szpiegów, rozsypa' ych 
po wszystkich kątach Indyj. Morning Post, z 30go 
poświęcił kilka kolumn na rozwinięcie i popar ie tego 
ostatniego domysłu i spowodował także długi artykuł 
Jowrnal des Débats, utrzymujący przetiwnie. Żaden 
z nich nieprzytacza dowodów mogących przechylić sąd 
bezstronny w tym lub owym kierunku. O winowaj. 
cach głównych 'ani słowa. Są nimi, eo podobnićj do 
prawdy, sami Anglicy, a mówiąc jaśniój tryb działania 
kompanii indo - brytańskićj panoszącój się skarbami In- 
dyj bez wywdzięczenia się im za to, i zimny, twardy, 
niesympatyczny charakter jéj urzędników cywilnych i 
wojskowych. Dowodem tego zemsta i wściekłość z ja- 
ką sypahowie w ośmiu miastach bengalskićj prezyden- 
cyi, Urat, Delhi, Rouszenabad, Hanse, Hisar, Szami, 
Barejli i Seganur, wyrzynali nie tylko oficerów i urzę- 
dników, lecz nawet kobiety i dzieci europejskie. Dowodem 
proklamacya powstańców Delhi, ogłoszona w dziennikach 
Kaikuty. Proklamacya ta woła do broni wszystkich lndyan 
i Mahometanów, grożąc im, że europejscy spiknęli się 
na to, aby braminizm zastąpić chrystyanizmem : zarzut 
w części tylko sprawiedliwy, bo kupcy, urzędnicy: i o- 
ficerowie angielsey w Indyach, znjęci jedynie spanosze- 
niem się, niemyśleli nigdy o propagandzie religijnćj. Ich 


a, 
Kraków 10 sierpnia. C.k. Prezydyum rządu kra- 
jowego ogłasza, iż do dawniejszzch składek na rzecz 
pogorzelców Mielca, wynoszących 6558 złr. 40 kr. 
przybyły nowe składki: w c. k. Namiestnictwie we 
Lwowie 220 złr. 50'/, kr. w c. k. Namiestnictwie 
w Wiedniu 34 złr. 45'/, kr. w c. k. Prezydium rządu 
krajowego w Czerniowcach 28 złr. 16 kr. Dary te 
obróconemi już zostały wedle przeznaczenia swego. 


Colin Campbell odpłynął juz 
Kalkuty okolo 1g0 wrs*śnia. "Tymczasem wojsko oble- 
gojące Delhi, wszystkiego 4000 europejczyków czeka 
posiłkó w i ciężkićj artyleryi. Londyńskie *zienniki ogłosiły 
już raport jenerala Barnard, dowodzącego oblężeniem, 
tyczący się zwycięztwa nad powstańcami co sę byli 
pokusili wyjść z miasta, jak to nadmieniłem w osta- 
tnim liście: po trzech godzinach upartój walki, w któ- 
rój anglicy odebrali im 26 dział i przymósili wrócić do 
Delhi, straciwszy sami 150 ludzi, w których liczbie je- 
neral adjutant Chester i porucznik Russell. Jeżeli przed 
lipcem posiłki jen. Barnardowi nie 


ola sprawiły, dość, że nie 


potrzebuje obecnie 6 kroku i cofać się jak to 


czyni O.-D.-Post. i 
giętość lorda Redcliffa wróżyło, że dyplomata ten 
przemoże w Stambule; nazajutrz dowiedziawszy się 
0 przystąpieniu Prus i Sardynii do protestacył! francu- 
sko-rosyjskiej, wylało żółć swą przeciw Sardynii, 
a więcej jeszcze przeciw Prusom odnawiając stare 
spory © supremacyę w Niemczech; w ostatnim zaś 
numerze dzisiejszym, głos 0.-D.-Post znaczni9 zła- 
godniał, ograniczając się na streszczeniu historyi 0- 
statniego sporu i wyrażeniu nadziei, że może da się 
jeszcze wyjść z niego bez zagrożenia europejskiego 
pokoju. Zeit organ rządu pruskiego wystąpił w 0- 
bronie Prus przeciw wzmiankowanemu artykułowi 
0.-D.-Post dowodząc, że Prusom idzia nie 'o połą- 
czenie lub rozdzielenia . Księstw Naddunajskich, ale 
o utrzymanie pokoju, a że postawą pokoju jest tra- 
ktat paryski, a zatem wszystko to co się temu tra- 
ktatowi sprzeciwia, grozi niebezpieczeństwem. Pro- 
testacya więc Prus Sato żar do dywanu nie 
jest bynajmniej wypływem chęci postawićnia si 
kozaclwko. Austryi jak to; 0.=D.-Post: stara się man 
wieść. 

„sob J. ©. 


przyjdą, ijak si spo- 
dziewają w Londynie, nieodbiorą Delhi, położenie ich sta- 
nie sig arcy krytycznóm, dla tego, że w tój porze roku 
panują tam ulewne deszcze, a stąd i trudniejsze do- 
wozy i więcćj chorób, od których żyjący pod namio- 
tami europejszycy: bardzo cierpią. l 
Cokolwiek bądź, w Londynie niewątpią, że Indye 
albo tejże jesieni będą uspokojone- albo późnićj, za 
przybyciem 40,000 ludzi z Anglii, wrócą pod jéj wła: 
dzę. W obu razach ladye nie będą dalej: własnością 
jak dotąd kompanii, ale posiadłością: rządową, jak Ir- 
landya: iw DG ia 
Przypomnijmy „sobie jak*drogą perłą w koronie an- 
gielskićj są Indye. R ps 
Posiadłości tameczne dzielą SIĘ NA Bezpośrednie i 
pośrednie, Pierwsze, to jęst gdzie Urzędnicy kompanii 
rządzą w jéj imieniu, składają się z trzech królestw, nie: 
gdyś najbogateżych krain cesarstwa mongolskiego, dzić 
nazwane trzema prezydencyami: Bombaj. Madras i Kal- 
kutta (Bengal). Drugie, to jest gdzie posłowie kompa 
nii rządzą w imieniu i za pośrednictwem książąt len- 
nych. należą bezpośrednio, dopóki panująca w nich dy- 
nastya nie vymrze albo nie da dowodów” niechęci swojój 
ku Anglikom. Z liczby takich państw lennych przed 
kilku miesiącami był Hindukusz, a nieco pierwój państwo 
Udy przyłączone do posiadłości indobrytańskich. 
Wedle najświeższych obrachowań, ludność krain bēz= 


K. Ap. Mość wyjechał wczoraj wieczór 
z Lexenburga, udając się w podróż do Węgier. 

Lu Ich Ces, Wys. Arcyks. Ferdynand Maksymilian 
i arcyks. Karolina wyjechali wczoraj z Schönbrunn 
do Tryestu, skąd udają się po pewnym przeciągu 
czasu do Wenocyi. W przyszłym miesiącu mają od- 
być wjazd do Medyolanu. 

— Z Jerozolimy donoszą, że w d. 3 czerwca po- 
Święconó tam w grocie Znalezienia ś. Krzyża nowy 
ołtarz sprawiony kosztem arcyks. Ferdynanda Ma- 
ksymiliana. 

— Gazeta wiedeńska pisze o nabywaniu własno- 
ści nieruchomój przez starozakonnych, Reskrypt mi= 


CZAS z Wtorku 11 Sierpnia, 1857.. 
na i | 


di i 


8. AA sprawiedliwości do c. k. sądu wyższego 
krajoweg w Hermanstadzie z dnia 19z0 lipca r, b 


m.; pozostale 83 milionów należą do książąt lennych. į brzmi jsk następuje: „Za względu na za ytanie u- 

Dochody Indyj bardzo trudne-do obliczenia i zn=jome: czynione przez c. k. sąd wyższy krajowy, jak s0- 
rocznie Europie tylzo z rachunków ogłoszonych jeszeze | bia postąpić należy, jeżeli Izraelici są już w posia- 
w latach 1833. 34 i 35, Wtedy przychody % poborów | daniu nieruchomości, od nabycia których prawo ich 
wynosiły 19,276,000 funt. st..4 wystarczały do pokry-; wyłącz», oświadcza się sądowi wyższemu C» nastę- 


puje: Nakłada się na sądy obowiązek odmawiania 
przepisywań własności nieruchomych na Izraelitów, 
jako wbrew przepisom rozporządzenia cesarskiego 
z dnia 2go paźdz. 1853. O ile wszelako, który ze 
starozakonnych wśliznął się (hat sich eingeschli- 
chen) w posiadanie własności nieruchomój, ed na- 
bycia którój prawnie jest wyłączonym, zachować 
należy postępowanie przepisane dəkretem nadwor- 
nym z dnia 7go grud ia 4835. Gdy na mocy tego 
przepisu władze cbwodowe powołane są, w tych 
przypadkach, gdzie starozakonny w brow istvieją- 
cym przepisom: wśliznął, się. w hipoteczae. posiada- 
nie reslaoŚci, przedsiębrać w tój mierze „dochodze- 
nie i orzekać, czy ma nasiąpić wywłaszczenie Żyda, 
natychmiast zaś sprawę. pod względóm wykonania 
wyroku przekazać właściwemu oddziałowi prokura- 
toryi skarbowćj, przeto sądy polecone sobie meją, 
aby w przypadkach, w których Izraelita znajdzie się 
w posiadaniu nieruchomości, od nabycia którój wy- 
łączonym jest dla braku specyalnego pozwolenia J. 
C. Mości, dawały o tem wiedzieć właściwym wła- 
dzom cbwodowym (komitatowym) celem" rozpoózę- 
cia: dalszego postępowania.* ) d=Q 


Francya. 


W d.6 rozpoczął się przed sądem departamentu 
Sekwany proces przeciwko oskarżonym 6 zamach 
na życie cósarskie, jakimi są Tibaldi, Grilli, Barto- 
lotti, Mazzini,’ Ledra- Rollin: itd. Władze, przedsię - 
wzięły z tego powodu środki ostrożności, Bramy pa- 
łacu sprawiedliwości otwierane zwykle o godzinie 
6tój pozostały w dniu tym aż do godz. Sćj zam- 
knięte i silne oddziały policyjne strzegły przystępu 
do nich. Kurytarze prowadzące do- sali sądowój by- 
ły również zamknięte i tym jedynie przystępne, któ- 
rzy zaopatrzeni byli w karty pozwolenia, Wiedząc 
naprzód, że bez karty nie będzie można wnijść do 
sali, mało tylko osób pozostało za drzwiami, tem 
większy przeto znajdował się Hum w sali, gdzie 
wszystkie niiejsca były zajęte. Wpośród obecnych 
dostrzedz można było wiele znakomitych osób, a 
pomiędzy innymi posła perskiego Feruk-hana , mnó- 
stwo dam wielkiego Świata i adwokatów. W ogóle 
był to wybór publiczności. Z uderzeniem godz. 106j 
rozpoczęło się posiedzetie sądowe. Prezesem był 
p. Vavin; ze strony rządu wystąpili jen. prokura- 
torowie Vaisse i. Barbier; obrońcami 'Tibaldego byli 
pp. Dasmarest, Floquet, Grillego i Bartolottego pp. 
Lacan i Lecaru. srzynie iono, kufer, w którym 
się znajdowała broń. Gdy się już sąd zebrał i 
z powodu przewidzianćj długośći obrad na wnio-. 
sek jen. adwokata, jeden jeszcze przybył nadlicz= 
bowy sędzia, przyprowadzono oskarżonych pod sil-- 
ną eskortą żandarmów. Tibaldi zajął pierwsze miej- 
sce, Młody, małego wzrostu, z małemi wąsikami, 
blondyn wygląda on znacznie młodzićj niż jest w 
istocie, cerę ma bladą, rysy ostre. Ubrony był cał- 
kiem czarno. Grilli jest brunet vi ma'twarz bardzo 
charakterystyczną. Bartolotti nosi-czarną brodę, któ- 
ra mu twarz w koło. obrasta; powierzchowność je- 
jego niema zresztą nic uderzającego. Z powodu iż 
dwaj ostatni oskarżeni nierozumieją po francusku, 
dodany im został tłumacz. Zapytani przez prezesa 
o nazwiska; dali następne odpowiedzi, Tibaldi po 
francusku, inni zaś za pośrednictwem tłumacza: 1) 
Paolo Tibaldi, lat 30, urodzony w Biella (w Sardy- 
nii) optyk, zamieszkały przy ulicy Menilmońtant pod 
l. 122. 2) Grilli, lat 28, rodem z Ceseny (w. pań- 
stwie rzymskiem) kapelusznik, mieszkający przy ulicy 
Faubourg S! Denis l. 82. 3) Giuseppe Bartolotti, / lat 
34, rodem z Bolonii (peństwo rzymskie) szewc, mia- 
szkający razem z Grillim. Oskarżeni zaocznie są 
Giuseppe. Mazzini, Aleksander August .Ledra-Rollin, 
Gaetano Massarenti i Federico Campanella, 

Przystąpiono do odczytania aktu oskarżenia. Trzój 
oskarżeni którzy w ogóle w sprawie owój rzadką oka- 
zali spoojność, wysłuchali odczytania aktu, z całą! 
zimną krwią. Prezes, rozpoczął przesłuchanie od Ti- 
baldego, który zaprzeczał równie jak podczas pier- 
wszego Śledztwa, wszelkie czynione sobie żarzuty, 
Powiedział on, że od r. 1850 mieszka w Paryżu, 
pierwój zaś przebywał w Biella i w Turynie, gdzię 
się trudnit rzeźbiarstwem.  Niezepierał się Że. w to. 
ku 1852 był w. Londynie, w którym to. czasie ję. 
szcze nie pracował na własny rachunek: "Przyzqał 
się, że Bartolottemu, którego zaet w Turynie, wy- 
starał się o mieszkanie. Prezes zrobił uwagę, że 
widzi w tem sprzeczność w zgznaniem Bartolotte 0, 
który twierdził, że zóstał. Tibaldemu zarekomendo- 
wany. Na pytanie _prezesa__czy. Bartolottego zapro- 
wadził do Tailleryów, aby mu wskazać miejsce, 
gdzie ma czatować, ODPORNA ortariony, że kil-- 
kakrotnie odbywał 2 nim „łęg ve, = i, lecz bez ża- 
daćj myśli ubocznój. Podróż m, ondynu. przedsię- 
wziął ou (Tibaldi), dla sprzedaży swoich wyrobów. 
Co się tyczy piwowara londyńskiego James Stanfield, 


| którego adres znajdował się w pularesie Tibaldego, 


utrzymywał oskarżony, że vie jego zapisany był ręką. 
zwei. - adres, Stanfielda w tym celu, aby go e 
Że a optykami londyńskimi zapoznał. Zaprzeczał wre- 
szoie Tibaldi jak nejuporczywićj, jakoby po powro- 
cie swym z Londynu, kupić miał; pistolety znajdu- 
jące się w kufrze, który za swój uznał, Prezes za- 
rzucił mu, że z początku niechciał się przyznać, że 
kufer do niego nelaży,: ©0 tenże zaprzeczył odwo- 
łując się na P. Pietri, przed którym się bynajmnićj 
niekrył, że kufer jest jego własnością. Co się tyczy 
samego kufra, oskarżony obstaje pray tem, że go 


otrzymał od niejakiego Merighi. Twierdzi, że klu- 
cza do kufra niemiał i niewie jakim sposobem pó- 
źnićj znaleziono go przy nim. Kuf+r kazał przenieść 
do małżenków Gałlibourg, sądząc, że ważne w nim 
znajdują się papiery, "z przezorności niechcieł go 
bowiem zatrzymywać u siebie, z powodu odwiedza- 
jących go młodych ludzi. W obec zeznań pani Gi-- 
rot (która z nim żyła) i pani G Ilibourg, Tibsldi u- 
pierał się przytem, że złożył kufer u ostatnićj przed 
podróżą swoją do Londznu w styczniu r.b. Co zaś 
dotyczy sukni znajdujących się w kufrze, utrzymy- 
wał Tibaldi wbrew oskarżeni, że są na niego nie- 
zdatne. Na żądanie adwokata Dosmarest, miał on 
suknia owe późnićj przymierzać. Oskarżony wypie- 
ra się jakoby znał Mazziniego i Massarentego, po 
czem prezes odczytać kazał w tłumaczeniu 3 listy 
przejęte ua poczcie i wspomnione w akcie oskar- 
żenia. Prezes nadmienił przytem, że list w którym 
zawarte były owe 3 pisma nosi datę „Genua 10go 
częrwca* i przejęty został na tutejszój poczcie, 0- 
raz zapownił przysięgłych, że list nieomylnie Maz- 
ziiemu przypisany być może. Oryginały listów nie 
były jednakże produkowane, niemnićj jak oświadcze- 
nie biegłego w sztuce jakoby to istotnie była ręka 
Mazziniego, jakkolwiek jeden z przysięgłych myśl 
tę delikatnie potrącił. Po. odczytaniu listów rzekł 
prezes: Tibaldi! powiadasz WPan, że nieznasz Maz- 
ziniego a on dokładne podaje o tobie szczegóły 
w liście do Campanelli i powiada, że materyał jest 
u ciebie. I rzeczywiście znajduje się u ciebie kufer 
z _pistoletami i puginałami, jakże rzecz tę W Pan 
usprawiedliwisz ? i : 
‘Tibaldi, Niewiem i; niepojmuję tego. 
, Prezes. Człowiek ten musi więc odgadywać ta- 
jemnice, kiedy mógł wiedzieć, że się u WPana znaj- 
duje materyal; kiedy: mógł wiedzieć twój adres. 
Tibaldi., Wszyscy optycy londyńscy znają mój 
adres, nie trudno, więc dowiędzieć się o nim. 
Prezes. List; nadszedł jednak nie s Londynu lecz 
z Genui. Może ci lepiój znajomy list, gdzie ci do- 
noszą © nowych zabójcach, | tórzy oddzielnie dzia- 
łać mają? Znajdował ‘on` sigi w liście Mazziniego. 
Wzywają cię, abyś się z nimi tak obchodził jak z 
Grillim i Bartolottim. Czyż to niedowodzi, że jesteś 
narzędziem Mazziniego ? l 
Tibaldi. Nie znam tych osób, nie mam z niemi 
żadnych stosunków ʻi nic na to odpowiedzieć nie 
mogę i 
"Pibaldi zaprzeczał jek najsilniój, jakoby wiedzieć 
miał o liście do Dra Ferrazi, (zaczynającym się: 
w akcie oskarżenia od wyrazów „Kochany Stryju* 
i podpisanym „P, T.“ 1) Listu tego, jak mniema pre- 
zes, nie pisał sam oskarżony, lecz pani Girot, która 
zeznała, że jój go Tibaldi dyktował. Oskarżony je- 
dnak nie przyznaje tego i twierdzi, że pani Girot 
jest w błędzie. «Co do odpowiedzi, jaką Tibaldi od 
Massarentego na ten list otrzymał i która na poczcie 
zabraną została, rzekł Tibaldi, że nic w tym wzglę- 
dzie powiedzieć nie może, nie wiedząc całkiem 
o liście. Zapytany o stosunek swój do obydwóch 
współoskarżonych, zeznał sprzecznie z Bartolottim, 
iż zaał się z nim w Turynie. Bartolotti poznał go 
znów na boulevard du Temple. Zeznania. Grillego 
i Bartolotiego, jakoby otrzymać mieli od Mazziniego 
250 fr. wruz z rozkazem udasia się doń (do Tibal- 
dego) i jakoby im deć miat puginały, uznaje on ża 
kłamstwo. : Okoliczność; że właśnie w czasie gdy 
Grilli i Bartolotti dostali puginały, kazał był zabrać 
kufer od pani Gallibourg, objaśnia tem, że kufra za= 
żądał w owym czasie Merighi , który się wtedy znajdował 
w Paryżu. Zaprzecza niemniój, jakoby się miał z Gril- 
lim i Bartolottim znajdóweć :w pobliżu Tailleryów, 
aby im wskazać miejsce, gdzie Cesarza najłatwićj 
zamordować można. Przechadzał on _ się z nimi tylko 
po ulicach. A 
Prezes rozpoczął następnie przesłuchanie Grillego, 
który również obstawał przy uczyniónych w ciągu 
śledztwa zeznaniach. Twierdzi on, że go Masserenti 
zaprowadził do: Mazziniego, gdzie także Bartolottego 
spotkał, Mazzini. miał się ich zapyteć, czy chcą u- 
dać się do Paryża, aby. zamordować Cesarza. Wska- 
zał on im dom pod l. 53 przy ulicy, którój nazwi- 
ska nie pomni, jako najstosowniejsze stenowisko do 
dopełnienia: czynu. Nie wiadomo mu, Gzy była mo- 
wa ©: Tuiłleryach. Lecz Mazzini mówił im, że Ce- 
sarz często wieczorem w karecie wyjeżdża. Zəznaje 


y. | następnie, że się mięli przedstawić pod 1. 122 przy 


ulicy , Menilmontant z wyrazami: Da per tutto. dove 
importa. Mówi on w końcu, że Messerenti wypłacił mu 
w oberży 1000 fc. Przyjechawsży do Peryża, udał 
się natychmiast: do Tibaldego, któremu bezawłocznie 
oświadczył, że poto. przybywa, aby Cesarza zamor- 
dować, Tibaldi odpowiedział: „musimy się obeznać 
z miejscowością“ i poprowździł ich późnićj do Tuil- 
lergów. “Grilli zeznaje 3 =) im ce di prawie 
we trzy tygodnie po przybyciu wręczył puginały. 
Grihi diei vie wprawdzie skąd Tibaldi walad pags: 
nały, lecz mówi, że: widział kufer w jegó pokoju. 
Grilli, dodaje, że, poczynił zeznania, gdyż,czuł w s0- 
hie- żal, lecz, nie miał nigdy zamiaru zamordowania 
Cesarza, wziął ón jedynie pieniądze, gdyż był w o- 
gromnój nędzy i żył zinich'późniejiw Paryżu. Gólli 
mówi nadto; że gdy 1000. fr. całkiem wyekspenśo- 
wał, Tihaldi | wystarał: mu się: o cobstę u. kapelu-. 
sznika. |, Bartoli h bżon i 
„Oskarżony Barto! pul, który 
poczynił. zeznanie, trzymał się rówuież poprzednich 
swych twierdżeń. Na zapytanie prózeża odpówiadał 
om*00' następuje:  Massarenti' odszukał gó w Yorku, 
aby: go sprowadzić do Mazziniego, którego oskarżo- 
ny, dotąd nie znał, , U Mazziniego spotkał. Franzuza, 
którego tenże Rndrone Rolline nazywał, a który 
wyszedł natychmiast. Rożinowy między Mazzinim i 
Fraiicużeń, którego ten raź tylko widział, 
zuwiał,  Mazzini sprzóczał się z Francuzem 
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ny, w których Cesarz wychodzi. Mazzini twierdził, 
8 wychodzi co wieczór Mazzini zepytywał go (Bar- 
tolotteg:), czy chce udać. się do Paryża i eświadczył 
mu, że cesarz wychodzi z Tuillerygów od stro y Sə- 
kwapy. Jeżeli nadarzy się sposobność, ma g0 Z+mor- 
dować, jeżeli nie— czekać cierpliwie: W Paryżu byli 
wraz z Grillim przez: Tibaldego'bardzo dobrze przy- 
jęci. Pokszał on im dom pod 1.,53. nazw y; ulicy 
niepamięt.ł) i Tuillerye. Puginałów 0 których mówi 
Bartolótt,.Gilli niewidział. Od Massarentego miał 
on żądać pieniędzy, lecz ten mu odpowiedział, że 
ich nie ma lecz że Ledru-Rollin ma ich dostarczyć, 
Do podróży z Paryża do Yorku i powrotu do Pa= 
ryża po otrzymaniu listu Massarentego przyznaje się 
Bartolotti, twierdzi jednak, że niemiał zamiaru za- 
mordówać cesarza, gdyby się nawet była do tego 
sposobność nadarzyła. Wyrazy. w liście do. pewnój 
kobiety w: Yorku. „Jeżeli pozostanę przy. życiu, po= 
wrócę* objaśnia w ten sposób, iż to jest f>rma przy- 
jęta, którój często we Włoszech używają. Prezes u- 
waża jednak wyrażenie to za nader znaczące mia- 
nowicie, iż się znajdoweło w liście z 10go czerwca 
kiedy wypadki w szybkićj po sobie następowały ko- 
lei; urząd publ czny widzi w tem właśsie począ- 
tek wykonania spisku. Tibaldi zapytany przez 
prezasa, co ma przeciwko temu powiedzieć, odpo- 
wiedział, że. mu, fakta te są nieznane: i /Ża nie „wie 
dla czego współoskarżeni jego i siebie obwiniają. 
Na tóm zakończyło się przesłuchanie oskarżonych 
i prezes przystąpił po'*/;-godzinnój przerwie posie- 
dzenia do' przesłuchania świadków. Zeznania ich 
nie wielo więcój dostarczają objaśnień jak akt 0- 
skerżenia. > P erwszym świadkiem przeciwko oskar- 
żonym: był: Górand, krawiec, który za udział w taj- 
ném stowarzyszeniu na 4 lata więzienia był skaza- 
ny. Ten zeznaje, iż około, 1852 r. dla interesów 
był w Londynie i poszedłszy do Ledru-Rollina, 6 
trzymał od tegoż zlecenie przewiezienia do Paryża 
500 fr. Tam wskażą mu mieszkanie, gdzie ma od- 
dać pieniądze. Zy powrotem do Paryża, powiedziano 
mu, że na placu de la Concorde znajdzie człowie- 
ka, który „na zagadnienia „po „nazwisku Bsaumont 
odpowie; temu więc 500. fr. wręczył, poznawszy 
się nawzajem po. karc'e, Z którój każdy z nich miał 
po jednój połowie. Prezes na to zeznanie nieco 
dziko brzmiące, zrobił uwagę, że człowiek, któremu 
Góraud wręczył pieniądze, był to dawny oficer na- 
zwiskiem Kertsch, mający zamiar zamordować Co- 
sarza. Pani Girot z którą Tibaldi żył, została po- 
wołaną.. Trzymsła., ona.się dawnych swych zeznań 
06 do kufra. Tibaldi przystąpił do niój bliżój i u- 
trzymywał z całą spokojnością, iź jest w błędzie 
i.że.kufer od lipca 1856 r. był w jego posiadaniu. 
Pani Girot wyznała, że Merighi znajdował: się w jój 
obseńsści u Tibaldego, kiedy jeszcze pierwsze zaj- 
mowała mieszkanie. Pani Gallibourg (3ci Świadek), 
obstawała przy swóm zeznaniu, że otrzymała kufer 
po ostatnićj podróży Tibaldego do Anglii, 
kiedy Tibaldi twierdzi, iż jój go pierwćj powierzył. 
Czwarty świadek komisarz policyi Collin, dał wyja- 
Śnienie co do klucza od kufra i puginałów, któ- 
rych miejsce schowania Grilli oznaczył, i których 
odszukanie poleconóm mu było. Tibaldi postawił 5 
Świadków ze swój strony, lecz samych ludzi, u któ- 
rych „pracował. Wszyscy ci przedstawiali go jako 
pilaego i spokojnego człowieka, I mówili, że nad- 
zwyczajnie ich zdziwiło, gdy się o jego aresztowa- 
niu dowidzieli,. , Posiedzenie zakończyło się 0 go- 
dzinie 4téj Dalszy ciąg posiedzenia jutro. 
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_Doniesiono już telegrafem o klęsce jakiéj doznał 
Szamil-w czerwcu. Urzędowe raporta w dziennikach 
rosyjskich zamieszczone, tek o tem piszą: 

Cały plan tegorocznych Cziałań wojennych pole- 
gał na wzięciu Sałatawi i obsadzeniu jój na zawsze, 
aby główna kwatera pułku dagestańskiego piechoty 
mogła tam stałe mieć siedziby. Sałatawia leży mię- 
dzy wsią Auch, doliną Komyku i Szanchałatem; 
tworzy ona pochyloną płaszczyznę zaczynejącą 8/6 
od wzgórz grzbietu gór Andyjskich i kończącą się 
lesistemi pagórkami przy dolinie Kumyku. Równina 
ta wzdłuż pochyłości swojćj przerznięta jest głębor 
kiemi parowami zarosłomi lasem, a Z tych, parów 
Terergulski ciągnie się niemal wzdłuż całój płasz- 
czyzny i dzieli ją na dwie nierówne połowy. Poza 
parowem Terengulskim trzymali się zwykle górale; 
czując się tam bezpieczni zupełnie. W połowie 
czerwca jenerał porucznik książę Orbelian dowo- 
dzący na pomorzu kaspijssiem, zebrał we wsi lsz- 
kartach 40'/, batalionów piechoty, 4 szwadrony jazdy 
1'44-sotni kozaków, tudzież 10 dzisł. Szamil ró- 
wnież zebrał co mógł sił, aby bronić tego ważne- 
go stanowiska; powołał on Lezgów i Czeczeńców, 
wysłuł w głąb kraju rodziny górali „i por ich i 
opuszczone ich suły zajął ze swojem Murydami. 
saa T "A siły rozłożyły się ta-parowem Teron- 
gulskim,, | l 


Dnia 16 (28) dzorwca bs. Ofbelien posunął się 
napfe KI sala ZI pozycyi terengulskićj, kazet 
jon: majorowi Wełków z oddziałem wojska z wa- 
rowii Jewgeniewsk. obejść tę pozycyg Aż.P9 szczyt 
parowu; a następnie. korzystając z mgły grubój i 
niecżytiności ńisprzyjaciela kazał temuż jonerałówi 
aby się zwrócił na parów pomieniony. Przednia stróż 
rosyjska zaskoczyła posterunki czerkieskie 1 bez 
straty opanowała w pół godziny) przeciwległe Wy- 
żyny tudzież strvżnicę na nich zbudowaną. Kiedy 
oddział dagestański tym sposobem, Usadowił 4i% N 
w punkcie nejweżniej+zym do obrony Sułaławi, roZ- 
począł następne trudne i rozliczne prace, mające 
wyprawę tę uwieńczyć. „W, czasie kiedy szef iuży* 
nieryi oddzielnego korpusu kaukaskiego jen. u a 


tabor z wozów pod zasłoną 2ch batalionów, gdzie- 
by się tymczasowo mieścić można, i zaczęto: toro- 
wać drogę bitą przez parów terengulski. 

Dnia 22go czerwca (4g% lipca) sam (Sxamil przy- 


konsulu! odwołać się do tego faktu, który dojść 

musiał wiadomości pańskiój, i do jego świadectwa 

vo się tyczy spokcjności, jaka w mieście naszóm 
- h trwać mie'przestała. © ; s 

był do Sałatawi a z nim moo oTe _zbrojnych|  „Protestujemy silnie przeciwko systemowi tero- 

zwołanych z O 4 siedzib góńkich. Ni» |ryzmu, zdstósowatemu praz rząd w chwili, gdy 

śmiąc uderzyć na obóz Gddziału dagestańskiego, pc- |kraj winien był używać całój swobody, ró wnie jak 


czął przejmować dowozy, by tym sposobem -zmu-| przeciwko środkom obliczonym na niepokojenie u- 
sié Rosyą do odwrotu. Cały dzień. górale szli ku 


«iysłów i nadanie siły zdradzieckim podszeptom na” 
drodze idącój z warowii Je:gieniewska,. do obozu ` tz wg ca + e 


; 8 szych „potwareó dziwych ni jacioł po- 
rosyjskiego, którędy prowadzono Żywność dla Ro- zych „potwazców, „prawdziwych nieprzyj 
syan. W nocy. przeszli drogę, pasadzili zasieki i 


rządku.“ 
w 3000 ludzi “skryli się w nich w miejscu, gdzie 


Kurs papierów publicznych i pieniędzy. 

| Wiedeń. Kursa telegraficzne z 4. 10 sierpnia. — Augs- 
barg '104Y,,— Hamburg 76%,.— Londyn słr. 10 kr. 10. = 
Paryż 131V,. — Agie od stota 7%/,. — Motaliki 5-procentow. 
82'/,. —  Motaliki B. 5-procont. 95 Pożyczka narodowa 5- 
procent 84,,. —, Obligi indem. galicyjskie 5-procent. 80. — 
Motaliki 4, -proo. 72, Metaliki 4-procen 65 /,. — Motaliki 
3-proo. — Losy r. 1834 337. — dtto « roku 1839 140%:— 
Losy s r. t854 4-proc. 1087, — Akcye Bankowe 999//,. — 
Akoyo kolei żolaz. półnoonój 1842:/,-— Akcye kredytu racho- 
mego 236. 

Kurs krakowski s a. 10 sierpnia. —Rublo srobrao ns 
monotę polską żąd. 101, płacą 100%, — Banknoty susty- 
aokie: sa 100 złr. mk, żąd. słp. 421, płacą 418. — Praski 
karant: za 150 sfr. mk. žad. talarów 98%,, płacą 97!/,. — 

Yis pł. 105%, — 

Owanoygiery żąd. 106, P + — Imperysły ros. kąd. 
sër. 8 kr. 16, pł. słr. 8 kr. 10. = "Napoleon d'ory '20--frank. 
żąd. str, 8 kr. 9, pł. ni Pg 3 RE — Dukaty ważne 
na rzece K iój asi holend, żąd. słr, 4 kr. 47, pł. str. 4 kr, 42 mk, — Dakaty 

anton, jój dowódzcach i odniesionych abo dęte uł bo brióży gi br. 40 mie. maloy sę- 
stawno polskie s kaponami bież. t. 97'/,, pł. 96%, — Listy 
Su-Kaj, zasi. galio. s kuponami żąd. 62*,, płacą 82. —  Obligacye 
Pioghai. indm. s kupon. żąd. 81, pł. Pas Nowa pożycska naro- 
musi jednak być : dowa s r. 1854 ż. 84Y,,/płacą S4//. ł 
uje ~ r woki raisi Kurs lwowski s d. 1 aiorp, — Dukat holenderski sły. 
4 kr. 45, — Dukat oos. zir. 4 kr. 47, — Półimporysł ross. 
złr. Sikr. 18,— Rubel: ros. słr. 1 kr. 36'/,. — Talar praski 
gtr. 1 kr. 82, — Polski kurant’ i pięciesłotówka słr. 1 kr. 
12. — Galicyjskie listy sastowne za 100 słe. bos kuponów 
sèr. 81 kr. 33. — Galicyjskie obligacyo indomn. bos kupon. 
str, 19 kr. 40. — 5%, Pożyczka narodowa bes kuponów słr. 
83 kr. 53. 

Kurs wiedeński x 8 siorpnia. — Motaliki 823/,. = No 
wa pożycska 63/,.— Akcyo Banku wied. 998.— Akoye kö- 
lei_kelasnój północ, 164'/,.—„Agio „0d; stota 1//,,, 94 srabre 
BY, Oblig: awoln. grant. 81',. — Pożyoska ostatnia na- 
rodowa 841. = Promcssy galicyjskie =y 

Kurs warszawski s 1 sierpnia, — 70 półimporysły 
iąd. ra. 5 kop: 28; — Obligi skarbowo: oprócz kuponu, dają 
ra. 88 kop.50, wartość kuponu r. 1 k. 41'/,. Listy zastawne 
III okresu oprócz kup. Š. rs, 14 kop. 67, wartość kuponu 
kop. 7/4 

Kurs wrocławski u 8 siorptia. — Banknoty austryao. 
985), , 4, — Bankn. polsk. 94%, żąd. — Listy zast. polskie da- 
wne 915, k5 nowe 91//, š. — Listy sast. posnańskie 98%, 
d., 4-proo. 87 ki dito 3/,=proo, 86, d. — Kolej Krakowsk, 
.Gório-Szląska 804 k; n 


Oprócz powyższego adresu, ciż sami konsulowie 
otrzymali adres ze strony członków duchowieństwa. 
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łowy i zatrzymał się., Poczem nadeszła do zasiek 
z drogiój strony kolumna wysłana z óbózu. Kapitan 
nią dowodzący książę Krapotkin, przypuścił szturm 
na czele kompanij apszeróńskich i stzelców batalio* | 
nui liniowego. N.18.. Górale przyjęli go bez zachwia- 
nia się; trzymali się uporczywie w zasiękach, a wyr 
pierani bagnetami, na nowo się tam toczyli umnie 
i próbowali odebrać zasieki, Apszerończycy Z tru- 
dnością posuwali Się. 05 S10 í 

-W téj chwili podpułkownik Gorzkow, który rach 
swój zakrył padmóm leśnem, uderzył z póry mapo- 
zycyę nieprzyjacielską z tyłu i. z boku. Wzięte we 
dwa ognie, szeregi górali zaczęły się mięszać i po 
kilku minutach poszły w rozsypkę bezładną. Wsze- 
lako część piechoty, która się była uśadówiła na 
lewem skrzydle pozycyi w'parowie, okrążona ptzez 
pułk. Gorzkowa, nie miała odwrotu. Kilkuset górali 
ujrzało się otoczonych przez Rosyan, mała ich lioz- 
ba pragnęła poddać się, reszta oparła się i została] 
w pień wyciętą. Na placu zostało 400 nieprzyjacie- 
la trupem; w tój liczbie Ajtemir naib Sałatawi, Is- 
maił naib Techuncaku, kady. Characżu i Kuchadin; 
tudzież wielu innych znakomitych. Świetne to zaj- 
ście trwało 5 godzin i kosztowałó Rosyan 8 ludzi 
zabitych, a rannych 3ch oficerów i 44 Żołnierzy: 


Królestwo Polskie. 


Rozkazem cesarskim ź d..4 z. m, podwyższeni 
zostali za odznaczenie się w służbie na stopień rze- 
czywistych radzców stanu radzóy stanu: Strzeszew- 
ski członek warsz, depart. Senatu, Rosiński pełniący 
obowiązki naczelnego. prokuratora X depart. Sonat i 
i Dutkiewicz pomocnik naczelnego prokuratora IX 
depart. Seastu. dow, U u dosnsk 

Namiestnik Królestwa, oświadcza podziękowanie 
gwoje radcy Dyrekcyi Ubezpieczeń, „kamerjunkrowi, 
dworu JCKMci, radzcy kolegialnemu Łuszczewskie- 
mu, za gorliwe, z pożytkiem i znajomością rzeczy 
wywiązanie się z poruczonych mu czyuności w Ko- 
mitecie ustanowionym w St. Petersburgu dla przej- 
rzenia taryfy celnćj państwa rosyjskiego z r. 1850. 

Rada Państwa, zdaniem swojem na dniu 13 moja 
najwyżej zatwierdzonóm, uchwsliła: w uzupełnie 
niu dodatku do art. 3812 Praw Cywilaych, posta- 
nowić, iż poszukiwania należytości od jednego lub 
kilku spółposiadaczy majątku, jakkolwiek w posia“ 
daniu wspólaóm zostającego, lecz nie należącego do 
kategoryi majątków miepodzielnych, mają być wy- 
konywane na zasadzie: przepisów. ogólnych, z za- 
chowaniem atoli formalności następujących: 1) Spi- 
saniu inwentarza i oszecowaniu ulega majątek tako- 
wy w całym swym składzie, lecz sprzedaje się 
przes publiczną licytacyę tylko część jego, poszu- 
kiwaniu za dług ulegojąca, bez poprzedniego jéj 
wydzielenis. Osoba, która nabyła przez licytacyę 
publiczną taką cząstkę, wchodzi we wszystkie pra- 
wa poprzedniego właściciela; tojest może władać 


bernator Yeh" dał 


! od Kantonem, w celu 
uderzenia z całą siłą na barbarzyńców angielskich 
i wytępionia ich, za t0, że rzekę Kanton statkami 
/swemi uczynili niebezpieczną, twierdze pozajmowali 
i miasto bombardowali. Hwang-Lin j inni są to, lu- 
dzie pełai odwagi „i. waleczności. „Jeżeli „spotkasz 
Hwang-Lin!—brzmi ustęp listu tego—angielski paro- 
wiec, uderzysz nań z całą mocą“. W znslezionój| 
korespondencyi są także listy gubernatora Yeh, le 
mało jest jego ręką pisanych Rada cesarska, która 
nietylko przeciwko powstańcom lecz i przeciw bun- 
towniczym barbarzyńcom wszelkiemi sprawami kie- 
ruje, składa się z radcy finansowego Kiang; z rad- 
o |91 wądowego -Czau; „nadpoborcy solnego Ling; je- 

neralnego komisarza Wang; i 2 intendentów Tszong 
i Tsai. Ogniskiem operaoyi floty, Mandarynów jest 
miasto Pingtszan należące do obwodu. Nantai, na 
którego terytoryum stoi część miasta Kańtonu: Tu|wypadkach w Konstantynopolu, nie dodając nic no- 
także zdaje się mieć od początku wojny kontrad- | wego. La Patrie donosi: Kwestya tycząca asekura= * 
mirał Hwaug-Kai-Kwang główną swoją „kwaterę. | cyi rolniczćj nie jest jeszcze różstrzygniętą; rząd 
Raporta chińskie pełne są jak się domyślać można dał nakaz. zającia sięna nowo tym. przedmiote „ORM 
odniesionych zwycięstw. wem nich Anglicy! po-| Londyn 7 sierpnia. Dzisiejszy Morning Post 
bici zostali w d. 28 lutego w bitwie pod Imi. „Ro-| zamieszcza drugi artykuł przeciwko postępowaniu 
p- Thouvenela. Cesarz Napoleon wysiadając na ląd 

okrętu, kiedy witał księcia Alberta, spadł nagle 
ze skrzyni kołowój na pokład i potłukł się lubo 
Te: Na 

Genua 7 sierpnia. W Spezzia odkryto świ 
spisek między więźniami skazanymi na tiy s 
rych jest tam 150. Spisek ten został przytłumiony. 


RE YE z 


_ Przegląd polityczny. 


Dspesse telegrafeme. i 

Paryż 7 sierpnia wieczorem. Z. oskarżonych, 0 
zamach na życie Cesarza; skazani -zostali / Tibaldi 
na depórtacyę, Grilli i Bartolotti; za którymi prze- 
mawiały okoliczności łagodzące , na 15 lat więsienia. 
Paryż 9 sierpnia. Tutejsze, dzienniki mówią 0 


mil w 


zbójnicy zwinęli swoją flagę, donoszą one, a ich 
RAJA mi PE T sią cofnąć*. 
Tego rodzaju doniesienia odznaczającę się chełpli- 
wością, powtarzają się często. końcu p wiej 
się pomiędzy papierami szkic planu miasta, położo- 
nego nad rzeką, z prawój.i z lewój strony są wa- 
rownie i reduty obsadzone przez buntowników, na 
rzoce widać dżunki buntownicze i cesarskie. Plan 
teń zdaje się być zdjęty z miasta Tsing-yuen. | 
c à Korespondencya austryacka pisze: Według na- 
eszłych iu wiadomości, Porta przesłała swoim re- 
prezentantom przy czterech dworach (francuskim, 
rosyjskim, pruskim i sardyńskim), które. zerwały 
Z nią stosunki dyplomatyczne, zawiadomienie © tóm 
co się stało i przytóm poleciła im, aby pozostali na 
(korę miejscach, jeżeliby im nie wręczono pa8- 
portów. ) : 
Constitutionnel zastępuje jak się zdaje Monitora, 
oświadczając zerwanie stosunków dyplomatycznych 
z Torcyą w następującój nocie, mającój całkiem u- 
riędową cechę, a podpisanój przez p. Amedeusza 
pende Eee Pw Consl śudionnela i 
be dt ` . ONTE nieszczęściem spa- | Le Pays. Nojważniojsróm. cie jest to, że 
Mosię POWI dwoje dzieci Hrynia Sopa, m stoni działali stósownie do roiak instrukcyj. 
dziewózę w = lat półtrzecia, m drugie 6 miesięcy.| Rzecz zatem naprzód była przewidzianą. Nota ta 
opie. ha: FA dziewka z Turzy wielkiej Nastia P. ij brzmi 
przy c Q. Rozpoczęte śledztwo okaże bliższe powody. 4. 
MET w Gazecie Lwowskiej: Z pierwszym | W 
obejmują Dyrekcyę teatru polskiego w 


czas cząstka takowa 0 hio. mvdźd 
nych wierzycielowi, który ma PRE | 4080. wydz 
lenia mu tój części, lub też ' dé 

wspólne z innymi współwła a 
swegosdłużnika: = © ff] MAI 


' Księstwa Naddunajskie: s 


Wielka część mieszkańców Multan przesłała w_d. 
0 z. m. a r e a do konsulów europej- 


h A ly pruo 
| trudności, jakie przy zebraniu i złożeniu towarzystwa no: „Ski, rosyjski i sardyński winni byli zestósować się 
wego zachodzić muszą, chcąc publiczności przywołać da- do swoich instrgkogj, dA Ahadi 

wną świetność sceny, a sztucę dramatycznej zachować jéj zdarzenia, które chcąo adnie. ocenić, , PoaMé; 

łaskawą życzliwość nadal. „ „trzeba we wszystkich saczegółach; lecz zd:ja na 
— Z Kołomyi dohoszą. że 29 lipos po południu pa. ;gię, iż możemy zapewnić, że wselka wiadomość 

robek z Osławia białego, nazwiskiem Mikołaj Fediuk, za- mijąca NA *celu przedstawić w innóm swietle póstę: 

bity został w szczerem polu, od pioruna, zajętym będąc! powanie to, 0 któróm dziś donosimy, byłaby bez- 


/ j zgorzało. : h si | | | q 
ńieprzerwanie pomiędzy mieszkańcami ducha porząd- ję. LR a ATĘSCAŃ a 
ku. Sądzimy być przeto naszym obowiązkiem Panie a 1 p EEN e I KEES soi 


| Tp ; 
sodwdcdtzł su0JsA 


Kisiełewowybiófał miejsce na założenie nowćj.głó- 
wnój kwatery, ustawiono pod wsią Ibrahim - Dada, 


| EO WOTZCKCZ TAD WYATT ES R 


[790]: Znany (4-12) 


A DU UORD 


i : w Poznaniu 
33% przy placu WILHELMOWSKIM, polecam szanownćj* 
3) Publiczności łaskawym względom. 
. 96. Rekowski 


| w Poznaniu właściciei Hotelu. 


ZEZNANIA 


AN HATSCHEK, 
WEAŚCIGIE. KESTYTCTU OPTYCZNEGO 


w Peszcie (w Węgrzech), 


ma zaszczyt uważną zrobić szanowną Publiczność na swoje 


OKULARY ZE SZKŁA TAK ZWANEGO FLINT=KROWNELAS, 8 


Nadesłane). 
Panie Redaktorze! 

W „Uzasie* z '4go b. m wymieniono, 'że i ja należałem 
do zebrania kwoty, Towarzystwu paukowemu przesłanój, Ma- 
łą zasługę czynu nie warto „było dzielić; przyznanó ją wię 
w całości Sylwerena Tomaniewiczowi; d:ugim co do pomys 
i zachośów był toktor medycyny Grzybczyk, na mnie nić nie 
przypada. Jsko znany diedukcyi „Ozdzu*, wezwany tylko by- 
łen-do' sprawdzenia i, uwierzytelnienia rachunkowości. 

Upraszająo nejaniżenićj o oskubanie mnie z cudzych piór, 
mam honor pisać się 


mJ 21 RRI 


WPama Dobródzieja 
a uniżonym sługą i 
Krynica 6 sierpnia 1857 Feliks Stobnioki. 


nam 


CERES EE ETC Twarz 
przyjechai vd 8 do 10 sierpnia. które między wszystkiemi iunemi szkłami dla awego nadzwyczajnego wżmacniania świa- SĄ. i : : : 

HOTEL POLLERA Machalski Leon, Bi EEK Waria | $Ą tia 1 twardéj masyw howwszym czasie „pierwsze zajmują miejsce i podług optometru nale- %3 RE Dla Rodziców i Opiekunów 
Godeck S, Niklie Józef, Klimek Edward, Furbek Jan, Rá- d y o sa oznaczone. y Nauczyciel szkoły Głównej krakowskićj zawiadamia 
d ski Pawcł,  Rechtenberg : Madrycy z Dębicy: * „Lisówiecki Potem znajduje się dla osłabionych i zapalonych óoz wielki dobór zielonych i niebieskich okularów; zalecenia wnych Rodziców i Opiekunów, iż z początkiem roka 
Wacław z Pragi. Popkiewicz Szymon, Westphal Karol, Nor- godne są szkła siwe tak zwane Londonn=Nioek, kóre powstrzymują wciskania się świateł przerażających ś szkolnego przyjmuje do siebie na stół, mieszkanie i korepe< 
renterg Wilhelm, Skarzyński Ignacy ze Lwowa. Książe Lu- do ó6z, potem Lunettes tmviwibiie, które dla lekkości ich i trwałości od innnych się odszczególnieją. Nie- ;tycye szkolne, jako też pod zupełny dozór uczniów do skót 
bi mirski Jerzy, Blum Zygmunt z Drezna. Bunt Maurycy, mniój zaleca się wielki dobór 'kukerów. szozególnićj lorret z 12 sżkłami tak zwanych Jumelles Duchesse, tutejszych uczęszczających. — 0 bliższych szczegółach wi 
Balir N.. Galewski Piotr z Oświęcima Hrabina Rejowa' Marya które „przy wystawie paryzkićj p erwszą otrzymały nag:odę, perspektywy kieszonkowe, achromatyczne dalekow dy, domość powziąść można w mieszkaniu jego N. 139.gm x 
z Widełki. Bzyzyń Olga'z Rosji. Baroń: Beńst zChmielowa. pojedyńcze i skłądane mikroskopy, teleskopy. kompasy z zegarem słonecznym Jub bez, wodno wagi, lupy dla ze- wprost ulicy Stój Anny za płautami. i (803-3-4)' 


garmistrzów, aptekarzów, botaników mineralogów, termometry, dęte szkła i palące, łańcuszki reumatyzihówe, i 


Krzyszkowska Maryanna i Salomea z Tarnowa. Janusiewicz 
Erazm z Galicyi. Kubicki Karo). z Wiednia. Hr, Starzeński 
Franciszek z Warszawy. Wiszniewska Marya z Boóchśi. 
Ko-bmcister Fryderyk z Wrocławia. 

Wyjechali : Heymann Katol do Biały, Dimos Ludwik. Sle- 
za Wardi; May Maurycy do Opawy.. Jesko. Tadeusz. do Pol- 
ski. Skrzyński Aleksander, do Tarnowa. Jasiński Ksawery dó 
Warszawy. „Erben Winoerty do Pragi. Hrabina Bobrówska 
Iłonora'a do Tarnowa. Klimek” Kdward do Lwowa. Bant 
Maary:y * Galewski Piotr" do Oświęcinia. Kubicki Karol do 
Warszawy: Wiszniewska Marya do, Bochni. _, 

HOTEL PDREZDEŃSKI. August Rienecker, Ero Kegel z Dre- 
zna. E ward Sachs kupiec z Berlia, Adam Goiński otywat. 
z Proszowice. Józef Aloizy Pukalski"biskup tarnówski x 10- 
święcinia Edward Dzwonkowski obyw. Marcin Leśniak ka=; 
nonik, Kranóiszek Slesarczyk kanonik, Władysław Kasp zy- 
kiowioz obyw., Tyjus Dunin obyw. z Tarnowa, Ignacy Boso- 
witz kup eo z Pesztu. Ignacy tr. Bobrowski obyw. z Poręby. 

HOTEL ROSYJSKI. Teresa br. Bobrówska wł. dóbr z An- 
drychowa. Teresi hr. Potocka! Marya Bazicka, Julia W:tyń- 
sku, Emil Umisstowski wł dóbr z Wiednia. Szyman Piase- 
ck: wł. dóbr z Tarnowa Urezala Schmidt wł. dóbr, Antoni- 
na Jarontoóweka ob. m Kariebadu. FraciszekoGrabiński właśc. 
dóbr z Berlina. Ferdynand- Geissler wł. oóbr zefamilią, Gustaw 
G issier urzędnik, Oskar Geissler obyw..z Kacib'rza, Karol 
Witowski wł. dóhr z żorą z Gliwic. Wino nty Krypiakiewioz 
c. k. urzędnik z Sambora. Edward Hah kupićć z Opawy. 
Rudolf Czerwin z Bielska. A 

Wyjechałi; Karol Gero de Gersdorf o. k. porucznik, Emil 
hr. Warmband ©. k. porucznik, hr. Solms o. k. rotmist: z, 
Baron (irocbe c. k major, do Sędziszową. Bonaw: ntura Bè- 
Jeszczyński wł. dóbr do Rzeszowa. Melchior" Fa'kówski wł. 
dóbr do Witryłowa. Wincenty Czajkowski o: k. urzędnik do 
Złoczowa. Eugeniusz Naszne urzędnik do Wiedniu. Rudolf 
Czerwin do Wieliczki. Franciszek Grubński do Rosyi. Win- 
centy Kryp'akiewicz” o: K. ufzgdnik"do" Jarostuwia" Edward 
Haha kupiec do Ołomuńca. Michał Prociński kupiec dv Liwo- 


i 
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: arat aP DAEA aj cho DALEI Nir OOB AIR ch) : FABRYKA SPODIUM 
Ó $ 3 l 
PERESETENE OR EIENEN EEEIEE NE BEREE NE PEINE NEETER W PRZEGORZAŁACH 
w Wielkiém Księstwie Krakowskim 


/ ME i DE ° 
l c - $ må honor szanownéj publ czności donieść, iż dl H 
miana pomieszkania. aa ma (i iian EAE 
lunki jedynie pod dzień 15 września € refektowane 


BiR. AIR j . jbige -401263,0b Gl N i będą— późniejsze zaś obstalunki a 
_ Najuniżenićj podpisany ma zaszczyt oznajmić niniejszćm wszystkim Szanownym P. T. |bgdź o ilo fabryka zadosyć jm aczynić, kąjało mogła. W pe 
Pacyentom i. Przyjaciołom, że odtąd mieszka nie przy ulicy Goldschmiedgasse, lecz} m, wój sdlądzpo e pplebszenia fabrykatu, centnsr mąki 
w sukiennicach (Tuchlauben) pod 1. 557 na 2giem piętrze (obok sali'To0-;  Obstaluwki przyjmuje jak dotąd ror: piel, pok 


warzystwa muzycznieżó), i tamże codzień w swych wykwintnie urządzonych pokojach ų P Rutkowskiego w Rynku Głównym. 


t 


ad Qiéj do 1ćj godziny w południe, zaś od 36j do 5éj „godziny po ołudniu wszelkie BEAT A dA eS 

słabości ust i zębów ynie - m Y owad i way Ch. Eisenbach. 
s tćj iN arn się wzw! o YA tak miejscowej, jako też i Die pr. ersto 

oboćj z rychłą pomoca przy wy drzających słabeściach ust i zębów, również w po- i > i 

trzebie sztucznych (ranonzkich angielskich i strórykańiicioh) zębów, p ARQUETEN FABRIK 

lub też całych szczęk, w najlepszym gatunku— odpowiednią i tanią usługą. | m.mcabra s5 mei ETE OESR 

| Będąc zawsze nieprzyjacielem wszelkićj szarlataneryi, dodaje jeszcze, ; First Meternichschen Heprsohkft ka Plaes in Bóhmóń, machł 
że w ciągu trzydziestoletnićj działalności tutaj, szczególnie zaś od czasu 7mio | rare Dyr iag auf ihre róbumiichet- 

leć iego trwania Swćj, ogóluą wziętość wającéj Wody anaterynowéj do ust, któ- Verpflichtet sich unter billig ten Preisen, mit undbertreflicher 
rej roczne tylko wsamćj monarchi do 60,000 flaszek się sprzedzje, nabył tak wielo- elenken ah ag A Pasa N. 12A. eS Pen dior I A od 

stronnego doświadczenia praktycznego, że z czystćm sumieniem każdemu, na-| tn: togi noiaziw 

wet w najtrudniejszych wypadkach szybką i nader rzeczywistą pomoc udzie- C. k. uprzywi'cjowana pierwszk 

lió może, kp FABRYKA POSADZEŃ: (parkietów) 

W Wiedniu w czerwcu 1857. J. G. POPP. Leona Spieler w Plassach 


cz Gieh , ónalszća i uprzywilejowany | ” Csochach w posiadłości księcia i 
praktyczny lekarz od zębów,. wynalazća i uprzywilejowany | aa A Aaea i FtoFsiokia z wah 


wa. 

HOTEL SASKI. Józef baron Konopka właśc. dóbr z żoną 
i famihą z Mogilan. Antoni Szymański urzędnik z Rudna. 
Luiwik Kałeski wł. dóbr z żoną, Kmilia Piątkowska obyw. 


z synem. z „Polski. J zeť Stummer doktor medycyny z Kal- A, 1 2. 
Bf YI PTA senpa con Ej eriet p apapon po so 
celi Fieniążek cbyw. z Limanowy: Eustachy: hr. Demiicki ob, | kz "Tejże wody dostać można: 3% Ki ROŚ. e aN NA przyjmują się tak- 
z familią z Wenecyj. Jan Duninkowski ob z synem z Tego- w Krakowie u J. Jahna. w Rrodach u pani Deckert aptekarki. prawo. y utoy Kanonhój N. 124— mą dolo cą 
bo zy. Ksiądz Juliurz Paszyński Br i prof'sor teo ogii. Jan 4 u Th. Hóreckiego. w Czerniowcach u Różańskiego. (793-2-3) 
Pleszówski ob. z zoną z Przyrudzy, Ksiądz Jafi Kólbusze- wo Iwowie u C. F. Milde. w Btaniławowie u braci Czuczawa i A. Tomanka. 
veki proboszcz z Jo łowy. Karol Zwilling dz. dóbr z żoną, w. Białójsu J: Jasieńskiego. w Tarnopolu u C. Latinek, Posiątłość zwana 
Józef Godeffroy z Belgii, Władysław Jankowski właś. dóbr w Bochni u P. Niedzielski ego. h u Morawetz v : 
z Pragi. Ludwik Dąbrowski z Górki. Ludwik Bajer ob. z žo- w Lege aji Nactalskiego. w Zaleszczyksch u Kodrębskiego i Spótki. | | ( 
ną z Polski. w Rzeszowie u'J. SŚcheittera. w Samborze u Kriegseisen apt- karza. A 
i s - w Tarnowie u J. Jahua. w Przeworsku u Janiszewskiego. ba: Zwierzyńcu w najpiękwiejszóm , położeni rysoki 
KOLEJ ZŁŁAŁNA w Wadówicach u Schwarza i Heinzego. w Brzeżanach u B, Kadruchechta. Wisły rż brzeżu, z pfl R TAROT pry 
codziennie, | W Jarosławiu u, Ignacego Bajana: (775-2-4) | rt z wonój ręki do eprzedania. — Dowiedzieć się Daha © 


Pociągi osobowe odchyudzą z Krakowa; 
dzinie 12tój min. 15 po południa. 
gi i wyć jes p TĘ sj min. b Loap: 


Do Wiolicski . ł o godzinie 6tćj min. 3 » rana. 
Do Wiednią | 


o godzinie Ptój min. 50 wieosorom! 
o godzikie Gtéj mia. 10 x'rana.' 

Do Wrocławia 

| Warszawy 


Przy ulicy Grodzkićj i 
w domu Wgo Jerzego Goebla pod znakiem 


KKOKKO KORYRPUANI 


l otwartym zostať e 
D, ( | i i 
ORTEPIANÓW 
SKŁAD FORTEPIANOV 
wiedeńskich, najlepszych i z ustaloną już opinią fabrykantów. 


Gdy zak rzecz taka jak Koriep'an kupowany raz nA jakis "już przeciąg czasu, winien być dobrym nie tylko co do ań 
ale i pewnymi go do swój budowy, aby po kiiku latach «nawet i woześnićj czasem nie uległ częściowemu lub całkowiteć 
ma zrójnowaniu,-przetó Administracya Zakłada otwierejąc tenże, starała się wejść w stosunki z tukiemi fabrykantami, któ- 
rych instrumenta powszechnie: są. znane za „jedne `z nejlepszych i najpewnierzych i dia’ tego jest w stanie kugojącemu | S"© nauczycieki Tub towar yszki. — Bliższa wiadomość przy 
udzielić kilkoletnie piśmienne zapewnienie, ż» w razie okazania się jakiejś wczośnej rujnacyi będącój wynikiem zł:go wy. juicy: Kloryańskićj gm IV N. 530 nw Zgiem piętrze! ustnie! 
robu, fo topian nazad zwróconym i przez Administracyą przyjętym będzie, Kupu ey i tę ma jeszcze korzyść zapewnioną, | lub za listaini frunkowanemi pod adresą T. H. ostatnia po- 
że w jakiejkolwiek okóticzaośći zmuszającój właściciela do pozbycia instrumentu, teoże po odtrącenia bardzo małego pro- i w Krakowie. (794-2-3) 


Durch alla Buchhand/ungen sind zu beziehen: 


. Hülfe, fichete, für Männer, x x. 


| Von cinem praktischen Arz'e. Zweite Ausgabe. 54 kr. 

„ Rathgeber für Männer 
in Schwichezustaknden, Odér sichere FHGlr = 
tiirl cho: Kraft'osigkeit. Von einem prakt. Arzte. Dris p 
gabe der „Hülfo- für Minner*. 27 kr. — Vorräthig in der 
Buchhandlung von Z), £. Friedlein in Krakau. (537-9-12) 


. UAVCAYCIWARA 


doświadczonw w zawodzie swoim, posiadająca język poleki, 
francuzki i niemiecki dokładnie, nadt, oś Ze N a pe 
ce, i inne wiadomości, życzy sobie przyjąć odpowiednio micj- 


[rn w księgarni Katoliosićj, (797-2-3) 


o godrinie 3ój min. 25 po południo 
{ o gódrinie Bój min. 30 s rana!” 


Przychodzą do Krakowa: 
g Dębiey : . | © Godzinie Stój min, 20 z rana, 
ry (s godnie Ta 35 po połódniw 
E Wieliorki +){ 9 Godziaio 1016) miń. 4% z rana 
o godzinie Gtój min. 46 wióbzórem. 
£ Wiedaia. - ) 0 godziaił Litój min. 26 przed poładniem. 
j 0 godzinię Bójmin. 15 wieosorem. 
S. Wrootaw'a, o godzinie Zój miń: 55 po południa. 


| Warszawy Milas op 
Pociągi osobowe z Dembicy do Krakowa: 
SiT o godzinie 11t6) min. 15 pet popada 
edchodsą . | o godzinie 26) PO północy. 
Z Krakowa do Dembicy: 


o godzinie 36] min. 37 po południe. | 
era | latał | pa Figo TEE centu przyjętym napowrót zostanie. W: zelkie fortepiana stero w zamian się przyjmują. 
asaożtsi te) i Wypożyczać fortepiana miesięcznie także moża, w dwojaki sposób, to jest. albo przez wzięc 


e ZW WANA WEED ZZOZ iż" RZA hy arię godzinie grywuć tt onej P bi ń é isehe! 
RATE) at zzadżwi ubl'ezności i Wysoki Szizehele mam przekonanie. 
„m mn T t a t y. 5 Say J ie 


ie lastrumentu do domu lub 
ysłożóny wojskowy powiadujący jężyk polski i 
niemiecki, może 8:ę zatrudnić każdego czasu, nau= 
ką przysposobinjącą do złożenia egzaminu na Ka- 
deta, jako też jest ohrznacym z prowadzeniem in- 
tere-u o przyjęcie takówego do o. k. austrysckie- 
go wojska. Bliższa wiadomość w Administracyi „Czasu, 

: (806-1-3) 


że przy rękojmi jaką z» mój strony otr j k C zkufani - 
SEENE jaką i 'strony otrzymają; zecho położyć w przedsiębiorcy Taskawo i pełńe zaufanie, a z któregh ki 
wywiązńć cełaowicie będzie usilnem pok A dmiajstonojdi $ 2 + ? (180. 4-6) 


(377) K. k. aussohliesalich privilegirt von der medizinjschen Facultät in Wien geprüftes, unfeblbares (5-12) 


-Mittel zur Vertilgung 
der ita ten, iiiausmiiuse, Alamster und 
-ooo Mzulwiirfe. 
1 kleiner Tiegel 45 kr. — 1 grosser Tiegel 1 fl. 10 kr. ` 


- Saba stets frisch vorrathig: 
in Rzeszów boi Herrn Iks Schitter. M Nousandez bei Herrn Kosterkiewicz’s 


P W dniu 43. Sierpnia r. b. o godzinie Otój 


z rana odbędzie się roczne , 
Nabożeństwo żałobne 

w kościele św. Anny za duszę ś. p. Olimpii 

z Komarów Kleszczyńskićj , na: które pozo- 

śstały małżonek krewnych; przyjąciół i po- 

bbożną publicznóść zaprasza: 


Poszukiwana jost 


GUWERNANTKA 


IELA, 


którąby grała dobrze na fortepianie i byłą zdolna do 
czenia edukaoyi dla Lg panienki — z warunkiem, iżby 
cókolwiek posiadała język frańouzki i: niemiecki — wreszcie 


ry 
j 
Mi 


in Krakau bei Herrn Josef Jahn, 


śnie wysrło z druku i 
yte a Josef Jahn, 


k Tarnów n n Przemyśl i 
wksięgarni F. BAUMGARDTENA wci A Tomanók aro 7 ogizomyśl „ p F. Gaideczka & 8. inu Forbes 
7 „ Stanistauy n 5 *|» Sambor? Josef Kriegsoisen. | „ Biala „ ; n, _n»n_  Tomag Jasinski, ; może być Krancuzką byle język angielski towni 
w Krakowie „ Lombergy  » C. F> Milde. » Sanok poon J. Jaklitsóh. » Czermowitz » n CSV, Augot Bliżcze: wiadomość przy ulicy Gaciaki dj pn pronta 


piętro. (796-2-3) 


Krynicą: w Karpatach gali yjskićh' położona, 

opisana pod względem historycznym, topo- 

graficznym, klimatycznym, botanicznym, ge0- 
logicznym i: lekarskim 


jest do nabycia: 
c 


opre | Ostrzeżenie. 


l ——— | Podpisany właściciel domu Ner 55ť gmina V przy ulicy 
RET TT" a |do [Morysń kF ostrz-ga prześwietną Publiczność; iż. sklep 
z chmuram | w tymże dómu, w którym obecnie ziiajduje się skład obuwia 

y 


KĘ 


przez i |10; 328 70 15 4 || 89 pło.zachod w po ' i i 
4 b goda i 412 3 pagg! damskiego, nie może być i b i 
PROFESORA D” DIETLA. otie taa 100. papino ca » męła przy poziomie insi yy i o o fiym pownić podkierżawiony, madio. wabeioiel rzeczone a 
3 5 z wschodni i —— | domu OŚWIAdCŁ 1 : 
Z autografu niemieckiego, tłumaczył Dr. medycyny Michał] |10/ 328 84 14 H 81 _ |połud.zach. "= M we tri? 11° 9|-L23%0 7% zawód. a, że wynajmujący ńarażonymby został tylko 
Zieleniewski. 1857. Cena 1 roński. (807-1-3)|10| 6| 329 00 | Fit a |- 89 |płn.wsch. p 4 | 3877. (806-2-3) Jan Cymbler 
i 7 p > 7 s , J 


Antoni Kłobukowski, redaktor odpowiedzialny. W Drukarni „Czasu.“ Antoni Osaplońaka, rządzca drukarnie 


